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KRÓLEStEWO PoŁskiE, o 
Nayjaśnieyszy Cesarz Jmść i Król, dla uniknie- 


pia przerwy w biegu spraw administracyynych; 


postanowił wyrokiem Swoim z dnia 28 sierpnia: 
iż wyjąwszy prace ściągające się do przyszłego 
Seymu, .których decyzyą Sobie Samemu zacho- 
wał, Namiestnik Jego w Królestwie Polskićm wy= 
konywać będzie przez cały ciąg teraźnićyszego 
pobytu N. Pana w tëm Królestwie, władzę jaką 
mu nadał pełnomoonictwem z dnia 17 (29) kwie- 
tnia 1818, w całey jey rozciągłości i zupełności: 

Dnia onegdayszego, odbył się na polach mię- 
dzy Wolą; Górcami, Parysowem i Powązkami, po- 
pis woyska rossyyskiego i prawie całego polskie- 
go. Woysko tó w liczbie przeszło trzydziestu ty- 
sięcy, uszykowane w pięciu limiach, z upragnie- 
niem oczekiwało drogiey chwili przybycia Nayja- 
` śnieyszego Pana. Po godzinie ósmey przybył N. 


| Cesarz i Król otoczony. świetnym orszakiem „ad- 


~: jutantów, Powitał Go Jego Cesarzewicowska Mość 
W. X. Konetanty Naczelny Wódz woyska pol- 
skiego. Przy okrzykach hurra! i odgłosie muzyż 
ki, Boże zachoway nam Króla, objechał Nayjaśniey- 
szy Pan wszystkie szeregi; poczóm całe woysko 
mając ma czele Jego Cesarzewicowską Mość W. 
XMięcia, dwukrotnie, raz krokiem podwóynym plu- 


tonami w odstępach, a drugi raz kolumnami w mas- 


sach, przed nim przeciągnęło. Niezmierne mnó- 
stwo widzów że wszystkich, stanów; pragnących 
widzieć ukochanego Monąrchę, okrywało pole. 
Wocżoray po nabożeństwie w kaplicy dwor- 
skiey były wielkie pokoje u Dworu. Wszyscy 


jenerałowie dywizyyni mieli zaszczyt obiadowaó 


dnia tego u N. Pana. 

Tegoż dnia przybył tu jenerał naczelny ar- 
tylleryi Rossyyskiey Hrabia Arakczejew. 

i Rozkazem dziennym z dnia 51 sierpnia otrzy- 
mali za Naywyżsżym rozkazem żądane dymissye. 
W sztabie Nayjaśnieyszego Cesarza Jmci i Króla: 
Fliigel-adjutaut Nayjaśnieyszego Pana, półkownik 
Szymanowski, z pozwoleniem noszenia munduru. 
W woysku: Kemmendant korpusu kadetów w Ka- 
liszu, jenerał brygady Wasilewski, z pozwole- 
niem poszenia munduru. ` s 
« "'pymże rozkazem dziennym przeznaczeni zo- 
stali; dowódca półku 4go linijowego, półkownik 
Mycielski, na kęmmeńdanta korpusu kadetów w Ka- 
liszu. Z tegoź półku, podpółkownik Bogusławski, 
na dowódcę rzeczenego półku. 

Lublin, dnia 26 sierpnia. Dzień wczorayszy 
był dla nas dniem powszechney radości ; mieli- 
śmy bowiem szczęście tyrzeć w dobrém zdro- 
wiu Nayłaskawszego Monarchę naszego w podró- 


ży Jego, do Warszawy. Miasto to po drugi raż 
jiż zaszczycone bytnością Monarchy; im więcey, 
miało pola poznać Go Oycem Narodu, tym wię 
cey szczęście to cenić umie; jakoż trzeba było 
bydź świadkiem uniesień ludu, aby mieć wycbras 
Żenie uczuć jego. Wszystkie gmachy publicznej 
bramy miasta i rogatki kosztownie oświecone bys 
ły, liczne przeźrocza zdobiły większą część prys 
watnych domow, a wszystkie rzęsistym gorzały: 
Światłem. Dziś zrana przad udaniem się w dala 


szą podróż, dozwolił Nayjaśnieyszy Pan przedsta» . 


wić Sdbie szczegółowo starszych duchowieństwa; 
woyskowych wyższego stophia i władze cywilne, 
a JW. Domańskiego, prezesa kommissyi woje- 


wódzkiey, w którego domu Nayjsśnieyszy Pan 


miał nocleg, raczył kosztownym udarować pier 
ścieniem. Długo jeszcze po oddaleniu się Monar- 
chy liczny lud otaczał dom Jego zaszczycony poz 
bytem, a zachyyycony oznakami dobroci Króla 


swego; błogosławił szozęśliwą swą pod tak oys / 


eowskićm berłem dolą. 


UŚ , FRANCYA. | 
Paryż, dnia 15 sierpnia. Słychać, iż jenerał 


Vincent, pełnomocny poseł austryacki przy dwo» |, 


rze tuteyszym, podał ważną notę Baronowi Pas- 
quier, naszemh ministrowi spraw zagranicznych, 
względem wypadkow neapolitańskich, które tąk= 
że mocne wrażenie na umyśle dworu francuzkie- 
go uczyniły. Wypadki te (piszą gazety tuteysze) 
będą przedmiotem obrad gabinetowych, które się 
(jak słychać) odprawią w Wiedniu. Margrabia Ca- 
raman, dotychczasowy poseł nasz przy dworze 
austryackim, odebrał z tego powodu rozkaz, aby. 


natychmiast udał się do Wiednia, lubo wyjeżdża» 


jąc ztamtąd; otrzymał pozwolenie oddalenia się 
na czaę nieograniczony. Wspomniony Margrabia, 
odebrał rozciągłe przepisy, aby się mógł czynnie 
przykładać do obrad; do których ministrowie 5ciu 


celnieyszych mocarstw europeyskich należeć ma- e 
przejechał już dnia 19 * 


ją. (Margrabia Caraman 
sierpnia przez Strasburg). r 


Od kilku dni biega tu pogłoska, iż niektó zyć 


Monarchowie zjadą się na przyszłą jesień do Pom 
ryża. BE 
Pan Clauzeł de Conssergues, członek izby dea 
putowanych, posłał onegday kwestorom tey izby 
250 exemplarzy dziełka swego pod napisem: *Pro- 
iekt do oskarżenia Xiążęcia Deoazes, byłego mi 
nistra, mający się podać izbie na posiedzeniu ro- 
ku 1820. Dziełko to przesłał także sądowi króa 


s 


lewskiemu w Paryżu, i wszystkim prezesom są- 


dów w całym kraju. 


ł 


"ROS 


Przybył tu xiądz Pradt, były arcy-biskup me- 
chliński; ma stanąć osobiście w sądzie i bronić 


się przeciwko podaney skardze. 
© Dnia 30 lipca udali się żandarmowie do gmi- 


| my Fenissieua, w departamencie łsery, chege poy- 
«mać niejakiego Humbert-Comte. Otoczył ich tlum 


ludu i uwolnił 'więźnie. Prefekt departamentu po- 
słał do tey gminy 25 konnych żołnierzy dla ode- 
brania więźnia i wyśiedzenia tych, którzy go si- 
łą uwolnili. Oddział ten utrzymywać będzie gmi- 
na kosztem swoim póty, póki zlecenia swego do 
skutku nie przywiedzie. zak: 

- ($rynkara tuteyszy dumont oświadczył publi- 


/cznie radość swoję Z zabicia Xiążęcih Berry, 1 
powiedział: Już jeden zginął; wkrótce takt los - 


czeka innych. Niech żyje Cesarz! Nazwał oraz 
gs irdyą i żandarmów pedłemi ładźmi, bo służą 
Królowi. Skazano go natrzyletaie więzienie iza- 


placenie 500 fr. kóry pienięzney. 


Monitor z/d<20'sterp. zawiera następującą wia- 
dómość 'o uknówanyh tunowym Spisku: Od nie- 


„jakiego "czasu 'donies:ónó rządowi, iż użyto tay- 


mych intryg do podburzenia woyska. Rząd, lubo 


i 'przekonany , iż a pawedu ‘dobrego: ducha wojo- 


— wników 'franeuzkich, wszystkie zamysły pewnych 


- ludki, gotowych zawsze 'poświęció honor i spo- 


koyność oyezyzny “dla swejey 'ambicyi i 'choiwe- 


Soi, spełznąć: musżą, "dawał jednak baczność na 


wszystkie ich ‘króki. Nie. roasądni mniemali , iż 
potrafią: obale tron i zbawieńne 'ursądzenia, któ- 
re Francya wińna*swenin ‘królowi. Pewna liczba 
oficerów i poddficerów osady paryzkiey dała się 
uwieść. "W igwardył nawet królewskiey znaleźli 
się itag$, Których 'docśpisku woiągniono. "Wezo- 
ray wieczorem oficerowie ci postanowili udać się 


do koszar, zebrsć Żołnierzy, póyść na ich ozele 
do zamku królewskiego i jakiego członka rodzi- 


ny Bonqpaftego ćgłosić monarchą. Kilku fednak, 
których źbrodńiożemi pamówami ująć chciano, nie= 


 omieszkało dowodców swoieh'uwiadomić o bliskim 


Śpisku. Nie wypadało już wtedy ociągać się rządo= 
wi. Trzeba było, sby Żandarmerya schwytała u- 
6zestników #brodni. Zdaje się, iż $piskowi chcieli 
opanować zamek Vincennes. O godzinie Ściey po 
południu wybuchnął tom pożar, który wkrótce u- 
gaszono. Nie bez przyczyny domyślać się można, 
iż umyślnie podłożcno ‘ogień ‘dla większego za- 
mieszania. Ma prawo Francya spodziewać się, iż 
tak niebezpieczny zatnach będzie ukarany w spo- 
sobie, mcgącym zastraszyć każdego, ktoby nie po- 
mny na przysięgę swoję -i powinność, 'powierzo- 
my mu na obrosę towarzyskiego porządku 'oręż 
przeciwko niemu śmiał obrócić. Użyją się wszel« 


„kie środki do wyśledzenia hersztów i wspólni- 
"ków Śpisku, który przeciwko tronowi i konsty- 


tucyi wymierzony, tergnął się razem na naydroż- 


"sze uezucia i prawa k:2dego członka narodu. Nay- 


„ wyższy sąd krajowy, ten sam, któremu koastytu- 


cya w mądrey przezorności poleciłą przytłumie- 


mie zamschow przeciwko publicznemu beżzpieezeń= ~ 


",śtmu, odbierze bez ochsby wezwarie, aby sądził 


s 


maywiększą zbrodnią, jaką prawa karać powinny. 
Sąd ten, wyższy nad wpływ wszelki i stronność, 


Tepiey niż inny jaki, rozpozna niewinność, i ue, 


przątnie bezzasadne podeyrzenie, lecz razem nie 
przepuści winnym, nie mając żadnego na nich 


względu. Masto. Paryż używa zupełney spokay-- 


pości. Mieszkańcy dowiedzieli się w tey chwili o 
uknowanym śpisku, i uwięzieniu hersztów jego.? 

(Dnia 2t. Spokoyność w Paryżu nie była wca- 
łe przerwaną.  Uwiężiono 36 oficerów i podo- 


ficerów, po większey części z legionów i kilku 


a 
£ 


` gwardyi pieszey osadził wszystkie weyścia do 


z gwardyi królewskiey. Osadzono ich w bezpie- 
cźnóm mieysou. Nie masz nikogo między niemi 
z ańacznieyszych osób, atóm mniey marszałka, jak 
z początku głoszono. - RODKA 
Powszechna pruska gazeta stanu dodaje nastę- 
pujące szezegóły o powyższym spisku: Chcieli 
śpiskowi opanować zamek Vincennes, sprzątnąć 
Króla i rodzinę jego jakimkolwiek bądź sposobem; 
ogłosić Cestrzem syna Bonapartego pod imie- 
niem Napoleona ZI, a Xiążęsia Kugeniusza (Beau- 
harnois) rejentem państwa; twierdząc zaś, iż Król 
nie żyje, że od swoich dowódców mają rozkaz 
ciągniemia do Thuilleries, 1 że cała Francya do- 
maga się, aby syn Bonapartego panował, chcieli 
ująć żołnierzy i wciągnąć do swego zamysłu. O- | 
„prócz 5 lub 4 oficerów z drugiego półku gwar= 
dyi, należących do Śpisku , imi są zlegijonu de 
~ partamentów Meurthe i Nord. Zaden z nich nie 
ma wyższego stopnia nad kapitański. Po więk 
szey części pobitrali dawniey połowę płacy, a by» | 
ły minister woyny umiescil ich w trzecich bata. | 
lijonasb Jeden tylko ze spiskowych uszedł ba- | 
czności policyi. Widziano go, jak rozdawał pie- 
niądze podoficerom, a papiery bankowe oficerom. 
Spiskowego oficera, który miał dowództwo straa. 
ży przy awadzonym moście zamku Vincennes, 
poymano w oczach żołnierzy, którzy naymniey- 
szego mie dali odporu. Podobnisż sobie postąpili: 
żołnierże* w ozasie brania innych oficerów do wię- - - 
zienia. Legijon departamentu Meurthe postano do: 
Landrecy. Zńozęło się już sądowe badanie. 
Nadeszła do Paryża przez telegraf wiadomość 
z Anglii, że Król angielski ułożył się sposobem - 
ugody z Królową rmałżonką swoją. (Korrespon. 
Warsz.) A SI 


i ANGLIA. | ; 
Londyn, d. 18 sierpnia. Nadeszła nakoniee 
ważna chwila sprawy królowey, którey caly na- 
ród od dwóch- miesięcy miecierplikie oczekiwał. 
Użyto przyzwoitych środków do utrzymania spos 
koymości w mieście i okolicach, tudzież zasło+ 
nienia obywateli od wszelkich zdrożności pospól- 
twa. Wszyscy uraędnicy mieyscy odebrali roz- 
kaz, aby się w biórach swoich znaydowali, i 
przez cały 'czas badania nie wyjeżdżali z stoli- 
cy. Ze wszystkich cyrkułów sprowadzono mnó» 
stwo policyantów, tak dalece, iż było ich blisko 
1000, przy domu parłamentowym, pałacu Carl- 
żon i mieszkaniu królowey. Oprócz tego 4060 
policyantów konnych wspólnie z gwatdyą odby- 
„wało patrole po ulicach, i ułatwiało drogę jadącym 
pojazdom. Wiadomo, że izba wyższą na pier= 
wszóm zgromadzeniu swotćm d. 15 b. m. uchwa- 
lila prośbę do Króla o oddział woyska, któryby 
przez ciąg sprawy, straż przy jey sali odbywał. . 
Tym więc końcem, o godzinie 8 zraha cały pułk 


parlamentu. SK 
/Nadriągnęła także baterya artylleryi konney 
z Woolwich i dwa pułki dragonii. Artyllerya 
poszła ku mostowi westminsterskiema, a drago- 
niia, do którey się kilka oddziałów ochotników 
przyłączyło, stanęła w stronie zachodniey miasta.. 
fzba wyższa wydała różne urządzenia względem 
przejazdu. Postawiono kobylice, żeby się pospól- 
stwo nie cisnęło. Aby za$ mie było zbyteczne» 
go tłoku w sali, puszczano słuchaczów za bies 
tami, które Lordewie rozdawali. 
O godzinie gtey zebrało się. mnóstwo luda, 
od domu parlamentu aż do mieszkania królowey. 
Zaczęli wtedy zjeźdźać się Lordowie i pełnomo* | 


i i ; 
onicy królowey: Pospólstwo, msjge sposobność, 


/ okazańia przywiązania swego do wolności; za 


przybyciem kazdego Lorda, wynurzało okrzy- 
kami ukontentowaaie tub niechęć. Stangreci i 
lokaje musieli wywiiać kapeluszami i wołać: 
Królowa! Królowa! KXiążę Wellington jechał kon- 
no, a za nim służący:  Deiwno zapewne było 
temu bohatyrowi angielskiemu, gdy zamiast zwy< 


` ezeynych radcsuych skrzyków, lud przywitał go 


okropnóm sykaniem. Zdymiony obeyrzał się kil- 
(ka razy naokoło i Ścisnął koma ostrogami. Je- 
chali potóm X'ążę York i margrabia Anglesea; 
podobnież konne; lecz pospólstwo przyjęło ich 


"dosyć dobrze, Gwardya piesza prezentowała broń 


ł 


i uderzyła w bęben. Lord Donoughmoore jechał 
także konno, lecz przez tłok nie mógł się prze= 
cisnąć, iopodał zsiąść musiał, Za jego przykła- 
dem poszłó wielu imnych Lordów, których po- 
łcyanot aż “do drzwi parlamentu odprowadzili.. 
Wszystkich prawie biskupów przyymowało po- 
spólstwo æ ckropnóm sykaniem. Pomiędzy wi- 
d:ami był także Xiążę Esterhazy, poseł austry- 
ack, który pieszo preyszedł, i Xiążę Decazee, 
poseł francuzki, który pojazdem przyjechał. j 
© kwadransie na 1otą przybiła Królowa do 
domu Łady Francis, gdzie Alderman Wood przy- 
jął ją u drewi. Udała się zaraz do swojego po- 
koju, gdzie się przebrała, a wspomniony Alder=* 
man wziął tym czasem paradny swoy ubior. 
Wkrótce zajechał nowy Sześciokonny pojazd 
królowey; kome były przystrojone żółtemi wstąż- 
kami. Pojizd ten jest wyborném dziełem kun- 
sztu, i bardzo pięknie oku się wydaje; wystawił 
go Pan Barter we 2 tygodniach" Jest na 4 o- 
soby; może bydź z obu stron spuszczany; kolor 
ma podobny” do czokolsdy; ze wszystkich stroń 
widać na nim herb Angielski i Brunświcki, pię- 
knie malowany i wyzłacany; na drzwiach jest 
cyfra królowey e koroną. Kozioł jest obity $u- 
` koem śzkarłatnym i ozdobiony Dcią rzędami zło= 


„tych tręzli, okna są z czeskiego szkła; spód kar- * 


mazynowy z złotemi brzegami. 
= Wyjechała w nim Królowa o godzinie 10tey 
z Lady, Hamilton. Towarzyszył jey także w ia- 
nym pojeździe Alderman Wood z dwoma pazia- 
mi, ubranemi w żałobę. Królowa miała czarną, 
suknią, obszytą białą /krepą; na głowie kapelusz 
z długim białym odsłoniętym welonem., Okazy- 
wała wesołosć i odwagę. Q tym czasie zebra- 
ło się w pobliskości naymniey 10,000 ludu, któ- 
ry po wyjeździe jey nieustanne radośne okrzyki 
wydawał. Pospółstwo tak się do jey pojazdu 
cisnęło, iż zdawało się, jakoby go niosło. Zatrzy- 
mał się jey pojazd dwa razy przed pałacem 
„Carlton, właśnie, jak gdyby z jey rozkazu, lud 
wydawał huczne okrzyki: Niech Bóg zachowa. 
- Królową ! adnego. przymusu! Królowa > lub 
śmierć! Chcemy krwią naszą bronić Królowey! 
Ziołnierze stojący ma straży przed pałacem pre- 
zentowali broń, co się ludowi bardzo podobało. 
Ustnął się natychmiast, aby Królowa mogła wi- 
dzieć cCz$nicne jey honory woyskowe; poczóm 
żołnierzy ledwo z radości nie uduszono; ściska- 
ły ich kóbićty wołając: Królowa na zawszej 
(W oknach domów, około których przejeźdzała, 
mężczyzni i dam$ , powiewali bizłemi chustka- 
mi. Uśmicchała się Królowa i kulkakrotnie po- 
kłoniła. 3 : 
Gdy przejeżdżała około straży gwardyi bo- 
kowey, jeden Żołnierz dragonii salutował ją, 
a drugi nie; pospólstwo sykaniem i wrzaskiem o- 
kazało ztąd swoje nieukontentowanie.  Tunego 


<rzono w bębny. 


) 


` eząciem, jak teraz. 


d i 
4 


żołnierza przymuszono pogróżkami do prezento; 
wania broni; a jesli w oknach lub na dachach do- 
mów postrzeżono kogo z nakrytą głową, póty 
krzyczano i hałasowano, póki albo nie zdiął kas 
pełusza, albo się nie oddalił. Kilku oficicerom, 
którzy się z okien przypatrywali, dała poepól- 
stwo anak, aby odeseli; ukłonili się z uśmiechóm, 
i dopełoil: rozkazu ludu. ak 
Stanąwszy Królowa przed domem parlamen- 
tu, bjła przyjęta z honorami woyskowemi; cały 


pułk gwardyi pieszey. prezentował broń i udes 
Aidermaa Wood wysadził ją 


z pojazdu, poczóm Pau Tyrwhitt, mistrz obrzę« 
dowy iaby wyższey, wziął ją pod rękę z prawey 


strony, a Pan Brougham. a łewey: zaprowadził 


ją przez szeregi służących jey i oficyalistów obu % 


1xb.do przedpokóju izby parów; PP. Denman, Lus= 
hingłon, Williams i Tindal, cbrońcy królowey, 
ubrami w długie jedwabne suknie 


ruki szli za mg. . 


Pospólstwo przelazło przez kobylice, a lubo 
wstrzysmywane vd policyantów, w znaczney jea 


i ogromne pe- 


dnak liozbie przyszło do drawi izby wyższey, 


Przy wysiadaniu królowey, powitało ją hucznea 
mi radosnemi okrzykami: 
nie uwolnić Krolową! Obeyręała się Królowa 4 
ukłoniła. WVessła do izby wyźszey w towarzya 
stwie Lorda Hamilton i małż'nki jego. Powstał 
zaraż wszysoy Liordowie. Pokłoniła się im i ue 
siadła na przysposobionóm dla niey krześle. Prze- 
czytano listę imienną parów. Brakowało Lorda 
Hutchinson, ża co ukaranym żostenie. Gdy z ko» 
łei czytigo nazwisko Lorda Erskine, powstał on 
i.rzekł: , Mam już przeszło 70 lat; poczytałem 
sobie atoli za powiuność znaydować się ma te 
raźnieyszych obradach; mam jedqak- nadzieję, iż 
ze względu na wiek móy, wolno mi będzie nie 
bywać na sessyach, jeślibym poźaiey widział tego 


Bože racz niezwłócze 


potrzebę.” 


Pomiędzy członkami izby, którzy nieobecność 
swoję wymówili, był także Xiążę Sussex. Kan- 
cierz przeczytał Kst, odebrany od tego KXiążęcia, 
z oświadczniem, sź przez delikatność i ze wzglę- 
du na zwiavki jego z Erólem, nie może bywać 


na obrądzch izby, i że się spodziewa, iż te powody 


będą uznane za dostateczne. Na wniosek Lordą 
Douglas uwolniono wspomnionego Xiążęcia od o- 
becności. Xiążę Yórk powiedaiał: iż równe także 


zachodzą związki pokrewieństwa między nim ï 


Królem; dla tego jednak nie może się wymawiać od 
publiczney, powinności. „Przyjęto potóm prośby 
Lorda Majora, Aldermanów i obywateli lońdyń- 
skich, tudzież kilku właścicieli domów w hrab- 
stwie Middlesex przeciwko bilowi stanowiące 
mu karę na Królową. MXiążę Leicester wniosł, 
aby porządek dzienny zmieniono, i aby całe bas 
danie nie miało mie,sca. Przystąpiono do gło- 


"sowania, I wniosek ten większością 165 kresek 
‘odrzucono, Hrabia Carnarvon mówił naypierwey 


przeciwko bilowi. Dowodził, iż sprawa nic do- 
brego nie zrządzi. Oświadczył, iż lubo nie chce 
dawać zdania o postępowaniu królowey, sądzi 
przecież, iż należy zaniechać tey sprawy. 
Hrabia Grey rzekł: Nigdy w całym polity- 
cżznym moim zawodzie, nie byłem przymuszo= 
ny wynurzyć zdania mojego z boleśnieyszćm u- 
a Przytoczone pobudki do co= 
fnienia skergi przeciwko królowey, nie są dosta= 
teczne. Trzeba mi wyznać, iż gdy ministrowie 
ofiarowali królowey 50,000 funtów szterl.; jeśli- 
by nie wracała do Anglii, z obietnicą wyjedna- 
nia; aby ją obce R za królową uważąe 


1 


‘ły, i wszelkie jey honory czynić kazały, jest to 


więc jedynie rzeczą ministrów, nie zaś nassa, lu- 
bo mie poymuję, aby przybycie jey do Anglii 


mogło dać powód do wniesionego przeciwko niey 


bilu. Podano izbie oskarżenia, które jeśliby mo- 


/, gly bydź dowiedzione, zhańbiłyby Królową na 


zawsze. Nie chcą wchadzić czyli jest winną lub 


niewinną. Zasiadam tu jako Lord, i nie naświe- ` 


cie nie zdoła mię odwieść od dopełnienia obo- 
wiązku mego. Nie popieram sprawy ani Króla; 


ani Królowey, lecz podług sprawiedliwości dzia- 


łać będę. Jesli oskarżenia Królowey udowodnio- 
ne zostaną, w tym razie nie będzie godną zaśia- 
dać na tronie. |. 


nę, przytoczy... Trzeba więc abyśmy w zaczę- 
tém dziele postępowali. Ziachodziła wątpliwość; 


czyli da obecney skargi mogą się zastosować sta 


tuta. Edwarda III, podług których, uwiedzenie 
królowey, jest zdradą kraju, popełnioną tak przez 


 zwodzącego jako i uwiedzioną, skoro na to ze- 


zwala. W inaym paragrafie tychże statutów 
wyrażono, iż gdy cudzołóztwo zdarza się w ob- 
oym kraju z osobą, która nie jest poddaną kró- 
lowi angielskiemu, w tym razie nie jest zdradą 
kraju. Cieszy. mię mocno obecność sędziów kra- 


„jowych, którzy w tey taierze wyrok wydadzą, 
Zapytam się ich, czyli podług statutów Edwarda. 
ILI, występek cudzołóztwa zarzucany królowej 


jest zdradą kraju? : Winienem oraz uczynić uwa- 


gę, iż abym się o rzeczywistości tego oskarżenia 
przeświadczył, powinienem mieć złożone wyraźne, 


dokładne i przekonywające dowody. Zadne o- 


 gólne twierdzenia, żadna lekkomyślność, nie mo- 
gą w tey mierze stanowió.. 
drugim przypadku, iż Królowa dopuszczając się < 


Namienię oraz o 


eudzołóztwa z cudzoziemcem w obcym kraju, nie 


popełnia zdrady kraju, i pytam się, czyli w tym 


' razie jako wspólniczka występku lub jako główna 


"jego sprawczyni, ma bydź uważaną? 


Hrabia Liverpool chwalił bezstronność Hra- 
biego Grey.  Ubolewał, iż Królowa odrzuciła 
dawnieysze propozycye ministrów. Oświadczył, 
iż przyjęcie ich uwolniłoby izbę od smutney po- 
trzeby sądzenia, 1 że po przybyciu Królowey do 
Anglii, wypadało. ministrom podać przeciwko niey 


oskarżenie, na które mają dowody. Uuchwalono , 
_ potém jednomyślnie, aby natychmiast zasiągniono 


adania obecnych sędziów względem zastosowania 


statutów Ædwarda III, do dzisieyszey sprawy , 
Poszli sędziowie do przyległego poko- ` 


królowey. 
ju, zkąd we 20 minut wrócili. Pierwszy sędzia 
podał izbie jeadnomyślne zdanie swoich kolirgów: 
iż gdy cudzoziemiec, nie zaś poddany Króla an- 
gielskiego, uwodzi małżonkę naystarszego syna 
królewskiego 'za granicą i za jey zezwoleniem, 


"lub gdy ona dopuszcza się cudzołóztwa z cudzo- 


` ziemcem, taki występek podług rzeczonych sta- 


tutów, nie jest zdradą kraju. i 
| Wszyscy obrońcy prawni królowey stanęli 


( potóm u kratek, a za nimi przyszedł jeneralny 


prokurator z adwokatami królewskiemi. tów: 
Brougham prosił naprzód, aby wysłuchano 'jego 
głosu przeciwko bilowi. Oparli się temu Lord 
Liverpool i kanclerz, twierdząc, iż według po- 
rządku wypada pierwey dać głos jereralnemu pro- 
kuratorowi; wyrok jednak w tey mierze zosta- 
wili izbie, która przyznała pierwszeństwo Panu 
Brougham. BA 
Zaczął więc P. Brougham mowę od uroczy- 
stego oświadczenia się przeciwko bilowi, a po- 
między powodłmi, dla których skarga za niewa« 


Nie możemy stanąć na połowie 
drogi, i mie wysłuchać tego, co na swoję obro= 


z.nią mówił. 


źną i niebyłą uznaną bydź powinna, przytoczył 


szczególniey, iż kiedy chciano oskarżać Królową, 


należało to uczynić wtedy, „gdy jeszcze była Xię- 
źną Waallii, nie czekając aż zostanie Królową; i 
że osobliwszą jest rzeczą zarzucać Żonie cudzó- 
łóztwo, kiedy je sam mąż popełnił Dowodził li- 
cznemi przykładami z dawnych dziejów angiel- 
skich, iż bil stanowiący karę na Królową jest 


| środkiem nieprawnym i przeciwnym konstytucyi. 


W ymówny nareszcie swój glos, który kilka go- 
dzin zabrał, temi słowy zakcńczy!: í 
już głos móy nie dla braku dalszych dowodów, 
okazujących nieprawość bilu, lecz z przyczyny 
przekonania mego, iż Lordowie jesteście ludźmi 
sprawiedliwymi, ludźmi mądrymi; a nadewszystko 
ludźmi kochającymi honor. Uczyniłem wszystko; 
co tylko mogłem, abym widocznie okózał izbie, 
iż teraźnieyszy bil jest niesprawiedliwością, z któ- 
rą nic porównać się nie może. Pochlebiam so- 


bie, iż nie mówiłem nadaremnie. Mam nadzieje, 


iż Lordowie nie zechcecie dogodzić życzeniom 
jednego cżłowieka, trzymając się uporczywie 
środków, któreby zgubę kraju i jego samego za 
sobą pociągnąć musiały. lm prędzey cofniecie 
krok, do którego was hierostropnie przywiedzio- 
no, tém większą przysługę oyczyznie uczynicie, 


Jeśli wydacie wytok, aby bil ten uchylono, sta- ' 


niecie się wybawcami kraja, i równie pomyślność 
jego, jako honor korony, powiększycie.”? 

„Panu Denman dozwolono mówić nazajutrz. 
Skończyła izba sessyą o wpół do 5 po południu, 


a Królowa wróciła do domu Lsdy Francis, z ta- 


ką paradą, z jaką przybyłe, i przebrawszy sig, 
pojechała w towarzystwie Aldermana Wood do 
najętego dla siebie pałach, zwanego krande- 
burskim. | 


Gdy Xiążę York wychodził wczoray z iżby 
wyższey, lud wydawał okrzyki Niech żyje Fry- 
deryk! Niech w długie lata żyję Królowa! 
Xiążę witał uprzeymie pospólstwo. ` Dom Lorda 
Castlereagh; niedaleko domu Lady Francis, gdzie 
Królowa wysiadła, był wczoray zamknięty; 
a Lord notował w. wydziale „interessów za» 
granicznych. 


Dziś, o godzinie w pół do iitey zřana, przy» 
jechała znowu Królowa do domu Ledy Francis, 
i na okrzyki ludu pokazała się w oknie; wsiadła 
potóm do paradnego pojazdu, i udała się do par- 
lamentu. Aldermanowi Wood nie pozwolono weyś6 
do izby wyższey temi drzwiamii, przed któremi 
Królowa wysiadła; wydano bowiem urządzenie, 
aby członkowie izby miższey, którzy chcą bydź 
obechemi, wchodzili przeż salę teyże izby. Nie 
chciał wspomniony alderman na to uważać, sam 
sobie otworzył drzwi pojazdu, wyskoczył i oświad- 
czył, iż musi królowey pomódz do wysiadania. 
Uwiadomiona o tém Królowa, ociąyała się z wy- 


siadaniem; nadszedł wreszcie Pan Brougham i cóś 
Zdawała się rozgniewainą, spóyrza- , 


ła ponurem okićm na ofcyalistów izby, i rzekła: 


„ Zawołaycie mego szambelana; niech mi pomo- - 


że wysieść z pojaźdu: ” Sprowadził go natychmiast 
szanowny alderman. W ysiadła Królowa, pokło- 
miła. się, i podobnie, jak wczoray , została zapro» 
wadzoną ptzez PP. Tyrwhilt i Brougham do izby. 
(Poszedł za nią Szambelan, a alderman pozostał, i 
kłócił się z officyalistami izby; miisiał nareszcie 
uledz i udać się przez salę izby niżsżey. 

Pan Denman mówił także przeciwko bilowi, 
a po głosie jego, izba wyższą przywołała jene“ 
ralnego prokuratora. $ 


Wolno Drukować, Ignacy Reszka Radca Koleg. Kom. Cent. Cat. — w Wilnie w Drukarni Redakcji, 
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$ jęchał pocztą z Włoch Lord Byron; 
„wozu niał, żę ją jęszcze zastanie. w parlamencie, a 
' patóm_ sji się zanią do domu Lady P:ancis. - 
|  Whoknie pewnego domu wystawiono rozciąć 


"ła, malowana korona z napisem : Król i Królowa; 


Precz z fałszywemi świadkami; precz z donosi- 
*cielami, precz” z najętemi szpiegami. 
List Królowey do Króla (obacz Kuryeż 


nadziei przyjacielskiego ułatwienia nińsżczęstych 
mvędzy niemi sporów, i każe się lękać o spo: 
koynoiė jg bezpieczeństwo « ‘kraju, 
wodu wiele osób „wymięhia papiery skarbowe na 
- pieniądze: Dziś rano wymieniono ich za 4 milioż 
k ny funtow seterh, i spadły w cenie. = / 
Qdebrano tu. „wiadomość z Lisbony; ib tani 
„z wielkićm | upragnieniem wyglądają przybycia jê- 


| 


| spokoi, umysły; słychać. bowiem, iż kray ten chę, 
| takie konstytucyj. 

Nadeszła do gospody- Eyde. wiiliotwość iż 
konsul hiszpański w Algierze doniosł swojemu dwo- 


SZA. chsybała.. 


| skarbowey sami, 


A [Wie pi 
ks kadómość spor cądzona w w Wileńskiey « Skarb 
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gniony w wielkioh ramach papier, na którym by . 


sprawiedliwość i prawo dla Żon i córek naszych. 
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"Z tego po-” 


© perała Beresford z Rio-Janeiro, W nadziei, iż u- 
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Wilno dnia 50 Sierpnia U BR vs. 
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Sł dbać iż fregata Uigókia ky kiesdy pönel, sA 


nasz do Sztokolmu* popłynie, odebrała ważne za= 

pieczętowane rozkazy, które kapitan dopióro woa 
znacżoney odległości - ńa morzu prze oeyia ry u 
Na sessyi izby wyższej dnia 15 sierpnia kilk - 


ku nowych parów wykotawszy przysięgę; zajęło SE 


* fowi o danym rorkazie eskadrze algierskiey, aby | 
` okręty hiszpańskie, hamburskie i gdansk na mo- 


i imie pensyonarzy, 


` Guberski kaznaczey Lega, 


krzesła; byli. „między niemi: Xiążę Leinster, oraż 
Lordówie : Guilfora; Farnhań i i Dundas, Na wnio= 
sek Herebiego. r. ioerpool uchwałono adres do 'Krós 
la i Xiążęcia York, z wymiirzenieni uczuć, z poż ` 
©odi śmierci Xiężney York. Xiązę Leinster o3 
świadczył, iż wszelkićmi sposobami opierać się bęą ~ 
dzie Bilowi przeciwko królowey, Lord Schaftesą 
bury przeczytał zdanie sprawy kommistyi, radzący RE: 
aby członkowie izby odtąd do dalszego Czasu agro% | 
madzali się codzień o godzinie gtey zrana, i ba< 
wili do 6 wiecżoremi; aby policyanci utrzymya 
wali przyzwoity: A i aby Króla upraszą= — - 
no o przydanie od dnia 17. b. m. „straży woyskoz o 
wey Przyjęła: izba ten wniosek; ; : 


: Turcy A, ; 
SK dnia 10 lipsa. Była tu Sn koś 
nięday janczarami i insćm woyskiem z pereti 
interessów Baszy Janiny. ą RSE 
GM wile na a astyg. ód d.27 sietp. rubel sra 5 LA 
kop. 80; Czer. zł. nówy r. 11, kop. £1;stary r. 1a) 
k. 22; imperyal 36 r. go kop. 


"w olnoDrakowić. tów Raszka Radca Poleg. oleg. Kom. Cenz. Czi.— w Waiinie w Drukarni Reda a l 


l y e. (Weswanie Pentyonara ów ABER l 

Ód wilóńskicy iety skarbowey ninieyszćm 6głasza się. iżby wyrażeni w przyłączóney łu wiadod. 

y Pader pensyonarze , którzy. niejawili się dotąd dla odebrania swoich pensyi, przybyli do tey izby 
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gdzież odniosła stę korzyść, jakiey radzięe. mają pra- : Sądy Exdywizorskie. TA ENOTA 
wo się dumagać. „Co. dó miesskaria a innych Wg- 1. Sąd Tawatorsko Hadywizorski w koraplecie 
wanków noxdogodnieystych, : možna. się uwiądomić Mikolaja Szukszty prezydującego , Jógefa Stanie- ~ 
© dómu przedtem Kruszewskiego dziś. JU. Sie- wicza t Józefa Świrtuna ezdywizorów w skutek des | 
śirzeńcewicia., red alióy Żrariikowej spod IN. 265, | kretów remisyynych , jednego sądu: GŁ. Litewsko 
iol i Senap n 4 
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PANE : = s Wileńskiego 2g0 Departamentu, w roku 1807 sjam > 
"ea. Miżey' podpiseha” w "zamiarze utrzymywać  Turyt 1a dnia, drugiego sądu | Ziem. Felszewskie- 
„mia młodzieży do(Gimńózyum Wileń uczęszóza- Bał "ada! marca 1d dnia, so oprawie. MW, 
jącey na mieszkaniu, stole opraniu biełizńy, oraz „1% Jana; Antoniego i Edwarda braci, Pawli- , 
IEY RSS E A sf ; Ys ONS ny i Maryi siostr Sakielów, Horodniezyców, z.pres  . 
dostarczania innych potrzeb ekonomicznych, ma tensorami, do -dóbr Koszuć, stosunki regulującerni 
honor „zalecić się sztnownym obywatelom którzy zapadłych, ża Bprzedzonym dbwieszczernuern tenże | 
 zBekcą położyć w niey zaufanie we względzie kodak so p kentónych dóbr Koszuć 
o regalaenego i ciqgłago opatrzenia dziatek swych ZIC oaz przez rezolucyą w rókksupiyepającym,. 
na js a ANA ch. E aias 0. $ Agusta 4 duia nastałą, w dniu 2b, oł lobra roku 
WR zk saa GRA O NE YAY PISO terak. sprawę tychże WW. Sakielów, a rożmiazóćdiij, 
wee P umówę raczą stę zglosic d mieszka-  nnetensorami, za powtórnym zjazdem, ostatecznie — 
nła mojego w:domu niegdyś JP. Birmana dopie- rozsądzić zadeklarował, zatóm gdyby wszelkiego, 
ro. Korstantynowicza na ulicy Sawicz pod N. 5a tutu kredytorowie w terminie 4wyrażonym 25 SIĄ: 
„położonym. — Kuzynawa. M | 8bra re tymże sądzie przez się lub przez plenipo+ || 
a SAGRA SZYĆ E Va E ło GEL zapowiedział, unię 
AŚ stack a GOTÓW, SE i a SAD, Meilakcya Kur. Lit. w gażiecie trzykrotnie wyc. pa 
2 MWiżey podpisany, ofrzymawszy od Tupe- a ai wawa Jozef. Świt Bre 
ratorskiego W ileńskiego Uuiwersytetu pozwolenie zes „Ziem. Telszew, i kadyw. RE ORA 
> **przepisy na założenie konwikń męskiego dla. + ah ZA A 


dzieci obywatelskich, tak w Gymnazyum jako też.” » 


ne AJI 


| uniwersytecie. tuteyszyse nauki biorących; mam a> Skutkiem - remissy ` Miñ, Główrego. Sądu da 
zamiqr ten uskutecznić. 4 obowiącku motego Sta- 2go Depart. na tazę i Exdywizig dóbr JTW. Wtan - 
rać sięjotó naybardziey postanowiłem, aby przy dysłąwa Czarneckiego b: Chor. W. Xstwa Lite 
zupelney korzyści nauk, i ścisłości dozoru nad  orderow pol. kawalera, ad instantiam jego kres |= 

o postgpowanieni; młodzież jćwiczyć się Jeż mogła dytorow w x. idącym mea julii 17 5d. zapadłey, 
"w. językach, których potrzeba i użytki są nieod- „Sąd Pazatorsko Eaxdywizorski z'dwych urzędni.' 

| bite, Języki maiące się dawać są : Francuzki, kow Guternii Miń.' a jednego z Gubernii Gro-. 
| Niemiecki, a dia żądalących, i Włoski. ‘Waglẹ- qdzieńskicy włożony , ad fundum Hrabstwa Lubie- | 
dem mieysca, wygół i'ceny takowego zakładu, ła- szowskiego w pcie Pins Guber. Miń. Sytuowane« 
two można tydź uwiadomionym w mieszkaniu sa. go w dniń 14 bieżącego miesiąca zjęchawszy, po, s 
megoż nauczyciela, na Szwarcowym zaułku,w dos  ufundowaniu Juryzdykcyi, "po załatwieniu czyn: A 
mie JW. Janowiczowiy. _ Józef Móthędy, | *nościow pierwszemu tezminowi właściwych, a riigas. * 
l: remasan aaa ZA 7 -Mowigię Jo tałęciu Hnd szow debrtora wadini- 

RAZ. W skutek postanowienia kollegi 'm Bwang.  stracią, po nazñaczenii "wymiarow, i po udecym 

Vil. podaie się do publiczney widomości, że dowaniu komportaciow i dktow Żałobami stron . | 


ao murowany do funduszu kościoła Ewang. rekwirowanych; ha zjazd powtórny dla yóstate- 


— 


Ji. W. 4. W. należący, ną zaułku od wilenskiey cznęgo w sprawie konkursowey. wyrokowania dzień, i 
p tatarskiey ulicy wiodącym, obok domu JPana 20, miesiąca Januar. następnego 1824 roku izade- X 
dtostry położony, ze składami rozmaiitmi, placem terminował, na jakowy termin iżky wszyscy JW, 


iogródem warzywnym, oraz imnemi wygodami « Czópnechiese Chor. kredytorowie or az wszedkiego . > 


gospodarskiemi, wypuszczony będzie stosownie do tytułu pretensorowie,. iako tej debitorowie onago, 
prawa przez publiczną iicytacyę więcey daiącemu, sedni dla usprawiedliwienia: świoich dopomtnków, 
-od dątty 29 septembra roku teraznieyszego, w Ge drudzy dla odpowiedzi na pretensie do nich:re- . | 
rędę trzyletnią. Byczący więć weyść w passió} gulomać się mogące; wszyscy zaś Sami osobiście i: 
Ą ajędowną pomięnionego dworku raczą przybydź dubh rzez  plenipotentow. prawnie SBC MEN 
tw terminach 6, b i ostatecznie ri septembra r. t, dotego Sądu jawili się, bub- amissjone reiobowią- 
do kollegium Ewang. Wil, sesgye po południu przy , zuje, o czém aby wszysey. jąkiemi kolwiek stosuna 
kościeje Bwamgalickim na ulicy niemieckiey od Rami z massa kredalną półączeni zawiadomione- ` 
godziny $ do 6 'odbywaiącego; x. dostatecznergi " mi być mogli, -tym celem nitieyszą w gazecie SZA 
wszakże dowodami ewikcy:, Jako w rzeczy fundu- Kur. Lit. czyni awizacią, Datt 1630 r.mcą aü- 
w szowey trwałość kontraktu zabezpieczająccy. Dad gustk 18 ‘dria. ATERA UPRA iż 
|. roku 1820 sierpnia 26 dnia. -. SLAA `- Adam Nielubowicz Podsędek Ziem. Pm Piń. y 
Śepior i Notaymsz Kol, Ew, Wil, Xn Nikolai  Eadywizor , Józaffat Iwanowski Pisara Ziemski - , 
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PiuoMih. Eudywikor, Jerzy. Kuneewicz Pis. Gr: 


Ecdywizor. RET ESE TAAR s Rare” ; 
Hilary Jakubowski Kiem. Miń. i Edyw. Regent. 


e go miesiąca wrzesnia wskczał: ‘a powtórny awóy 
AR PDA ę y i Ay. s; $ 

i ` gjazd, dla ukońszenia całego dzieła, na dzień 4 pa- 

ra! kazórnikążoć «dącego.roku zadeterminował, w tym. 


|| ści, dla otrzymania sktysfakcyi, pod'utrótę rzeczy 
KRS 2 = 7 d ~ í 


7 "m Za remissa Sądu Ziem., Piu Szawelskie- 
> go dnia 15 marca r przeznaczeniem  Exdywizyi 
>. dóbr Kiewnar z, attyńtncyami w pcie Szawelskim 


nigo i Jacka Ziemskiego Sędziow Kiewnarskich; 

- kaleyho pedzigiu tychże dóbr mtędzy rodzeństwa 
> wdpadłego Sąd podk morsto Éwd izorski w miey- 
Sor przepisanóm dnia 1a teraźnieyszego hca zł0- 
bony, pierwiastkowe kwestye ułatwił, na dzień 1 
tipse komportacyą zadeterminował, «a powtórny 
swóy ziazd dnia 5 listopeda zakresiił. W jakim 

© uęzasie ady wszyscy Krędytorowie, zeszłego Jó- 


ł Arntlf.v i Jacka' oraz zeszłego Erazma Kiewnar: 
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U tensye do pószukania należności... stawali , przez 
ninieyszą ćwizacyą pod upadkiem rzeczy wżywa. 
1820 roku mata 11 dnia: Jan Przeciszewski Poda 
koriorzy PedfiRosień. i kadyw, Tomasż Herubowicz 
Prezydent em, Szaw. Ludwik Billewice Sędzia 
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1 Ziens: Staw. Regent Hranciszek Piotrowiót. 


MAI P í $ 
A 0.8, Za Rozkóżem Jsgo imperatorskiey Mości. 
Wypis « Dekretu sadu) rozbiorowego. forty JT. 
dlecendrą Hrabiego Chodkiewicza Jenerala weoy sk 
| Polskich jurysdykcyą swoją na gruncie dóbr mia- 
` słećzka Wtynową w Guberni PF olyńskiey picie Du- 
bieńskim. syłuowanych mającego. 
lioke 1820 mca julii 2g dnia. 
Departamentin cywilnego Gubefnii Kijowskiey z po- 
, „wodu upądłego kompromissu w. prowincyach Lite- 
| wskich między JW, Alezaudrem Hrabia Chodkieś 
,wiczem a jego, kredytorami Przedsięwzięłegoy xoz- 
wiążując tak. rapport Sądu ninieyszego roku i mea 
idących dnis 9g0 pod Nrem ai do siebie nade- 
`~ słaney y jako teź prośby: w knaczney. liczbie wierzy- 
eżeli tegoż JW, Hrabiego Chodkiewicza do „siebie 
podane , celem rychleyszego uśpięchu i zakończe” 
ya. rozótóroweso dzieła dostrzegłszy, zż likwidacya 
„długów wierzycieli Guberniów Kijowskiey, Wołyń 
| Skiey i Minskiey dokończoną została, w ukazie” 
"swym pod dniem 20 teraz. maca lipca za Nrem 
/» 1444 aądowi' REJ MR między: inrterni przepisa- 


m 0% ŻE eS 4 


|. położonych, dziedzictwa WWW. Arnolfa - Granicz. 


zefa Kiewnórskiego Czesnika Xitwa Zmudz. oyca ` 


skich synow z dowodami wepieratącemt ich pte- 


Gdy sąd Gł. 
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.Radomyślski przyyścią h E o gor 
aleceń Departamentu Kie 


skiey jeszcze dotąd nielikwidującym sig, dukwidacyt 


lskiego w miar 
to Ponieważ sąd 
po zaskutecznieniu przedsięwziętey dne 


powiatu Dubieńskiego do miasteczka 
po dopęłnieniu w turhtey prowincyi podobneyże in» 
weniacyi dóbr w dniu. 7 
mie sięnieodsięnnóm stanówieniem massy dóbr opros 


„czynić si; 
li zawiądomić t żym. celem. plenipotenta massy, a=. 


pen do Redakcyi Kur. Lit. 
owiązać. Czytano roku 1820 


Ziem. Ptu Radomysl- 
Zień. Piu Da- 
z Dobry . Dobrzański. 
Zgodno z protokułem świadczę, Sędzia „Ptu Rados 


‘Boku 1820 dnia 29. julii ninieyszą rezolięcyć 
; podać, jak wyżey sędzia "Rado 
myślski Zaleski, „ BRA sed 


-5 


|" Przedaż publiczna. dig 
3. Od mińskiego gubernialnego rządu ogłasza 


Się: iż w tymże rządzie w czasie zjazdu szlas ` 
checkdgo. do Mińska dła wyboru urzędnikow, za - 


liczącą się na bobróyskich drugiey gildy  kupcow 
_„Kancnelsonach, 'skarbową różnego zwania niedo» 
imkę, w ogóle rub. '2,464 kop. 21%, będą przem 
dawać się drewniane "domy matki ich, Żydówki 
ltki Kancnelsonowey, źnaydujące się w mieście 
Bobruysku; zatóm życzący nabydź tako domwey, 
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zechcą przybydź do tego, gubernialnego Rządu'na- 


terminy: pierwszy dnia 20, drugi 24 teraźniey- 

szego mca augusta, a trzeci od dnia wydruko- 

wania za trży miesięcy, gdzie znaydą opisanie. 
tych domow i ich wartość. Dnia 7 augusta i620 
` roku. ~ Sekretarz F. drcimowicz. 
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Í "M Wezwanie... >: W. 

3, WEDLE UKAZU JEGO. IMPERATOR- 
SKIEY MOSCI Samowładnącego caig Rosyq etc. 

Piotr Choroszewski Sędzia Ziet. Witkomirski 
Andrzey Bobrowicz Prezydent Grodż. Zawileyski,- 
Adam Jasieński Pisarz Ziem. Upit. Jakób Towiań- 
ski Pisarź Ziem. Wileń. Bonifacy Wińcza Sędzid 

„Grodz. Brasław. Starisław Giesztort Sędzia Grodz- 
(Kowieński.  Oznaymujemy tém naszem uizędowómń 

© ezteroniedzielnem obwieszczeniem JW. Antoniemu 
Prożorowi Wojew. Witeps. i kawalerowi  dłuźni- 
kowi, a zaś JWW Michałowi Hrabi Tyszkiewi- 
czowi Prezyd. Sądu Granicz. Guber. Wileń. Woy» 

Sbiechomi Pustowskiemu aktualnemu -stanu koney- 
"larzowi i kawalerowi, Józefowi Łopacińskiemu Hot. 
b. kawdleryi narodowey siukcessorom zeszłey Woy- 
ciecjłodskiey, Hipolitówi Wołkowi  Prezyd. Sądu 
'Granicz. Piu Wileń.- Józefowi Hrabi’ Załuckiemu 
Fligiel adjutantowi Jego Imperatorskiey Mości ka- 
walerowi, Hrabi Załuckiemu Kamerjunkrowi Jego 
Cesarskiej «Mości, JO. z Hrabiów Załuckich Du- 
bomirskiey , sukcessorom po zeszłey $. p. Jenerało- 

. wey Grafini Igielsztromowey, Ottonowi Graffowi 
/ Igielsgtromowi Jenerałowi wcysk Fossyykich kawale- 
rowi Orderów, Konstancyi » Xiążąt Poniatowskich 
Tyszkiewiczowej Marsz. Lidz. Anniv 4, Tyszkiewi- 

|czów Potockiey; Koniuszyney, Korolinie matce Bd. 

'mundowi.i Celestynie potomstwu  Sulistrowskim Kas 
merjunkrom Jego Imperatorskiey Mości w assysteń- 
cyi opieki, oraz wszystkim dalszjm kredytorem i 
 pretensorom : iż stosownie do Remissy Sądu "Głów. 
` 2go Departamentu Guber. 'Mileń. w roku teraż, 1820 

| mea marca 1go „dnia zakroczonej , ta 
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cey, po nadeyściu pierwszych. dwóch zjazdów, w ter- 
minie z ninieyszego cztero-niedzielnego obwieszcze- 
nia przypadającym, niezawodnie w komplecie pier- 
wszym do majętności Mazuryszek w Wileńskim ptcie 
| położoney zjędziemy , dla ezpedyowania poruczo*. 
nego nam Remissą Sądu Gł BKgdywitotskiego dzie- 
ła. Dat roku.:820 mca augusta '21 dhit. Roki 
—ą820 mca augusta 21 dnia Moźny niżey podpisa- 
ny. świadczę iż tego obwieszczenia. uraęd wego czie- 
- roniedzielnego: aa z instancyi W. (Piotra Cho- 
_roszewskrego` Sędziego Ziem. , Wiłkom.- Andrzeja 
© Bobrowicza Prezyd. Grodz. Zawilęyskiego; Adama 
Jasieńskiego Pisarza Ziem, Upit, Jakóba Towiań- 
skiego Pisarza Ziem. Wileń. Bonifacego: Minczy 
„ Sędziego Grodz. Brasław. Stanisława” Giesztora Se- 
„+ dziego Grodz Kowień, JW. Antoniemu Prózoro* 
| wi Wojowodzie witep. Michałowi. Hrabi Tyszkie- 
|. „wiczowi Preżesowi Sądu ‘Gran. apełąc. Guber: 
so Wileń. Woyciechowi Pusłowskiemii aktualnem 
f | stanu Konsyliarzowi, Józefowi Łopacińskiemu Rot. 
kawaleryi narodowey, sukcessoróżą zeszley, Woy- 
ciechowskiey, Hipolitowi Wctkowi Prezesowi Sądu 
| Gran. Wileń. Konstancyi z Xiążąt Poniatowskich 
MTyazkiewiczowey Mar: Lida, „lanie z Tyszkie- 
| wiczów Potockiey, Józefowi i. Karolowi Hra- 
| biom Załuskim JO. Francisce z Załuskich Eu- 
bomirskiey sikcessorom zeszłey Ś p. Jenerałowey 
\ Igielsztromowey, Ottonowi Graffu Igielsztromowi 
` Jenerałowi od imfantóryi kawaler. Orderów, Karo- 
dinie matce Edmundowi i Ceiestynie nieletniemu: 
„potomstwu Sulistrowskim Kamer. Dw. Jego Im: 
peratorskiey: Mości, oraz dalszym wszystkim kre- 
dytorom i pretensorom jednym oczewisto w rę- 
ce, drugim w majętności Mazuryszkach, tudziesz 
do guzety Kur. Lidz, podałem; i 0 zjezdzie Sq- 
du Exzdyw. do majętności, IMazuryszek w ter- 
„minie z obwieszczenia wypadającym oznayrmiłem. 
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\Dat ut su-pra Jan Kisiel Woźny Ptu Wileńskiego. ^ 


© Roku 1820 mca augusta 21 dnia prźęd áy. 
r SĘ. Ą 8 ly 
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: gq iiewdy= oœ. 
zyą wszelkich funduszow JW. P Prozo: | 
ra na: satysfakcją jego wierzycieli przeznaczają ` 


* dał wiedzieć , osadziieszy go w jakim sądzie lub u 


© tęcza dziedzic tego majątku. 
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| leńskiego stawając obecnie ` 
Woźny w górze wyrażohy relacyą poda ego b= 
wieszczenia zeznał. *Pzyjąlem Józef Towiański ` 
Gródz. Wilen. Regent 050005 005064 08 
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Oe |UNOWE DZIEŁA A 

1. W Xięgarni XX. Pijarów na ulicy Domi- 
niae ETAN ù Alexe Zołkowskiego, wyszło nówę 
dziedko:. ` > SSA rod 
< „ Dzieciom dla ich rozrywki i nauki, niektóre za- 
bawnieysze historye z rożnych dziejów świata da~s 
senieyszęgo zebrane; przez Franciszka Karpińskie» 
go, 6vo w Wilnie 1020, kòp- 1A SR RSW 
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| Oeńoby PÓŁNOCNE czyli zbiór -wiadomości LSK 
fozmnażaniu i pielęgnowaniu drzew owocowych 
i roślin ozdobnych, o inspektach, treybhauzach i 
oranżetyach, otaz o: utrzymaniu roślin kwaatode /> 
wych w pokojach, OBYWATELSTWU PROWIŃCY! Bis 4 

„ PEWSKIEY przypisane, przez Józefa STRUMŁŁĘ, - 
W Wilnie nakładem 1 drukiem A. Marcinówskie= < 

/gb, 1820 ż 6cią tablicami na miezdi rytemi, w os 
prawie włoskiey ‘z okładką drukowaną. Cate wy- „ 
danie na papierze klejowym. Cena exemplarza 
na papierze pięknym /srębrem rubli 2, wa zwy. 
èzaynym rubel ı kopiejek 60 Dostać można w Re=' 

, dakcyi Kuryera Litewskiego. W 

3 Wiżey podpisana przedałam wieczyście dom Ś 

imóy murowany w mieście Wilnie pod N. 33. 
przy Wielkiey tlicy, sytuowany, JP. ichonowi 7 
Frałewiczowi Zaytowowi Kupcowi, Miasta Wilna, à 

„oczem uwiadamiaiąc przez gazetę Kur. Lit. wzya 


.wvam mogących mieć jaką należność z tego domu, 
‘ażeby, raczyli jak nayrychley jawić się do tegoż: 
JP Zaycowa, w nadmnienionym domu handel i mies - 
 szkanie maiącegę, Marcyanna Wilgocka. © 
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WESTA TER i AA 
oj M 44 WARE BO PLA ANI ai 
a, Z majątku Boryszyna, 2 mile od Nowogród- 
ka odległego, dziedzictwa JW. KPoyniłówicza z dnia 
8.na 9 augusta zbiegł pisarz fabryki piwriey zai: - 
„brawsży kasse : zowie się, on Jukób Bieliński portia 
cznik. od inżynierów i odmiennie w innych atestas 
‘tach Józef Wielopolski chydraulik, człek story da 
lat 5o; siwe włosy kędzierzawe, szepluni dla popsu- 
tych zębów; rachował nayczęściey pa niemiecką, u: 
żywa/wielewódni i lulki, umie rysować, wiele mý- 
wi o hydraulice że ją umie, nayczęściey chodzi od 
"dworu do. dworu z suppliki o wsparcię, z ałęstołani 
przez siebie ponapisowanemi, ktoby 0 tym zl* gm 
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siebie zatrzymawszj rubli 50, a któby tego dosiawił 
rub: 100; że dostanie nagrody slowem uęzciwytń zas 
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yy dArendowna dzierżawa. - 
4.0 Rządu gubernialnego milenke go ogia 
sza się: iż z powodu niejawioria 'się do tgo gu, 
bernialnego Hządu na terminy. naznaczońe ,, Ży= > 
czących wziąć od dnia 2% przeszłego mea upry+ 
la na lat 12 w dzierżawę arendowną murowane- 
go domu “kipca Alegandra Słuckiego. w Wilnie na 
przedmieściu „Zarzeczu położonego , „wziętego pod 
(dozor: skarbowy y 'dla zaspokojenia zaległych na. ` 
Słuckini z trunkowego odkupu niedoimek, nuznade 
czone nanowo terminy: dnia6, gvi 11 następu* 
jdcego miesiąca septembra teraźnieyst” ġo roku; 
a żatóm życzący wziąć w ateńndę na lut 1 2 luby j 
‘na ezdi krótszy wspomńiony dom, ji żnaydując | 
się przy nim browar, zechcą przybydź na terminy 
paznaczone do tego gubernialnego Rządu. gdzie 
(okazane im będą warunki; a ponieważ © tymże ` 
domu znaydują się dwie bramy i dwie oficyny, 
tedy Życzący wziąć w órendę moga licytować w o- 
gule wszystkie wyrażone zabudowania, lub osobno 
każdą połowę i browary. Dnia 17 sierpnia 1820 r. . 
ik Ławrynowich. Sekr, Kazimierz Nowicki, 
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